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Czasopismo poświęcone sprawom kulturalno społecznym ze szczególnym uwzględnieniem miasta 
Tarnowa i Ziemi Tarnowskiej.

Już dotychczasowy przebieg kampanii wy­
borczej pozwala stwierdzić, że sugestie opozycji 
w szerokich masach społecznych zostały skutecznie 
przełamane. Podział wytwarzany mozolnie przez 
partie został w ten sposób przekreślony i przesu­
nął się na inne pozycje. Po jednej ich stronie znaj­
duje się społeczeństwo w olbrzymiej swej wię­
kszości, po drugiej zaś „sztaby” partyjne z furgo­
nami, z których melancholijnie przypatrują się sy­
tuacji „niezłomne”, acz nieliczne zastępy wiernych 
tym sztabom...

Nie ulega najmniejszej wątpliwości, że ta prze­
miana dokonała się pod wpływem potężnego wstrzą­
su, jakiego doznało całe społeczeństwo po wypad­
kach wrześniowych. Do świadomości milionów lu­
dzi w Polsce przedostało się poczucie wielkości 
naszego państwa. Zrozumieliśmy wszyscy bez wy­
jątku, że nie warto grzęznąć w negacji i w tępej 
opozycji wobec naszej rzeczywistości narodowej, je­
żeli dokonują się u nas rzeczy wielkie i historyczne.

Dotychczas było wielu takich, którzy wierzyli 
że życie w Polsce jest szare, że brak w nim ele­
mentów porywających wyobraźnię, rozpalających 
entuzjazm mas ludzkich, zakreślających szerokie 
ambicje w narodzie. I to wszystko właśnie okaza­
ła się nieprawdą. Idea Polski zwycięskiej i zdo­
bywczej była tą iskrą, która wykrzesała ogień 
zapału i wiary.

Tym głównie tłumaczy się nastrój w społe­
czeństwie, które w przededniu wyborów do Sejmu 
wykazuje wyraźnie aktywny do nich stosunek.

Taki niedawno jeszcze „niezadowolony” oby­
watel rozumuje obecnie w ten sposób: jeżeli pań­
stwo moje realizuje te pragnienia, o których wszy­
scy marzyliśmy i których spełnienia domagaliśmy 
się, jeżeli Polska jest państwem silnym, które umie 
o swoich sprawach samo decydować, to nie wolno 
mi przeszkadzać, ale muszę pomóc. Miałem wątpli­
wości, a nawet zastrzeżenia co do kierunku do­
tychczasowej polityki mojego państwa, ale wyni­
kały one nie z mojej winy, lecz stąd, że byłem 
źle informowany. W błąd wprowadzała mnie opo­
zycja.

Przekonuję się, że tak nie jest. Gdyby rządy 
w państwie były tak złe, jak mi mówiła opozycja, 
nie osiągnęlibyśmy tych rezultatów, które teraz 
widzimy. •

Dotychczas udzielałem kredytu opozycji. Ale 
obecnie muszę go cofnąć. Nie mogę bowiem w dal­
szym ciągu ufać ludziom, którzy albo nie orien­
tują się w polityce, albo też świadomie mnie w 
błąd w prowadzali.

Czynnym życiem politycznym nigdy się nie 
zajmowałem. Mój udział w nim ograniczał się do 
sympatii dla tego kierunku politycznego, który 
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wydawał mi się słuszny i uczciwy oraz do udzia­
łu w wyborach.

W wyborach poprzednich nie brałem udziału 
bo mi tak doradziła opozycja. Ale nie ma sensu, 
abym nie wziął udziału w wyborach obecnie, sko­
ro dotychczasowy mój pogląd okazał się niewłaś­
ciwy. I dlatego pójdę do głosowania przedewszys- 
tkim, dlatego, aby stwierdzić, że aprobuję dotych­
czasowy kierunek polityczny tych ludzi, którzy 
państwem rządzą.

Takie jest rozumowanie ogromnej ilości ludzi 
w Polsce, którzy życiem politycznym zajmują się 
inaczej, niż leaderzy partyjni. Poglądy szerokich 

mas nie kształtują się wedle różnych pokątnych 
kalkulacji i kombinacyj, ale na podstawie faktów 
i prawdy.

Obywatel w Polsce stwierdził ostatnio, że Pol­
ska jest silna, że umie skutecznie upomnieć się o 
swoje prawa i rozstrzygnąć samodzielnie swoje 
pretensje. To mu wystarcza. I właśnie dlatego po­
stanowił pójść do wyborów, aby odciąć się od 
tych, którzy go przez szereg lat w błąd wprowa­
dzali. Wybory listopadowe traktuje obywatel w 
Polsce jako demonstrację przeciw temu wprowa­
dzaniu w błąd. I trzeba powiedzieć, że obywatel 
ma w pełni uzasadnioną rację.

UfpzifAeif pracują nad
«

Szef Obozu Zjednoczenia Narodowego, gene­
rał Skwarczyński wystąpił z apelem do legionistów 
i peowiaków, by w wielkim zadaniu, jakie Polska 
ma — w myśl wskazań Naczelnego Wodza — przed 
sobą, t. j. „dążeniu do Polski wielkiej, potężnej 
i sprawiedliwej”, zwarli się jaknajściślej i zajęli 
postawę jak najbardziej czynną.

— „Apeluję do was — brzmią słowa gen. 
Skwarczyńskiego — abyście przejawiali swą czyn­
ną działalność nie tylko w ramach organizacyjnych 
Obozu Zjedn. Nar. jako jego członkowie lecz rów­
nież abyście na każdym posterunku waszej pracy 
społecznej czy zawodowej głosili wspólną nam 
wszystkim ideę zjednoczenia narodu”.

Wspomnijmy bowiem dzień tego zjednoczenia 
i tego zwartego marszu.

Było to 3 sierpnia 1914 roku w „Oleandrach” 
w Krakowie. Na placu zbiórki stanął oddział Zwią­
zków Strzeleckich. Naprzeciw oddział Drużyn Strze­
leckich. W pośrodku Józef Piłsudski.

— „Odtąd nie ma, ani strzelców, ani druży- 
niaków — rzekł Komendant. —Wszyscy co tu je­
steście zebrani, jesteście żołnierzami polskimi. Zno­
szę wszelkie odznaki specjalnych grup. Jedynym 
waszym znakiem jest odtąd Orzeł Biały... Wkrótce 
pójdziecie na pola bitew, gdzie mam nadzieję, zni­
knie najlżejszy nawet cień różnicy między wami”.

I znikł z miejsca „cień różnicy”! Znikły wszel­
kie różnice między „specjalnymi grupami”!

Któżby dziś potrafił dopatrzeć się różnię mię­
dzy „drużyniakami”, jak np. gen. Burhardt-Bukacki 
gen. Dąb-Biernacki, minister Ulrych, a „strzelcami” 
jak gen. Sosnkowski, premier Sławoj-Składkowski 
gen. Bortnowski, pułkownik Koc i in.

Któż zdoła rozróżnić jeszcze, z jakiej „specjal­
nej grupy” przedwojennych organizacji niepodle-

zfadnoezenlem narodu
głościowych pochodzi ta wielka rodzina łegiono- 
wo-peowiacka? Chyba trzebaby sięgnąć do archi­
wów, by stamtąd dowiedzieć się o „pochodzeniu” 
tego czy owego bojownika o wolność.

Starczyło jednego dnia, by wszystkie „spe- 
ajalne grupy” poznikały, by „cień różnic” roz­
pierzchł się niepowrotnie, by dokonał się ten wspa­
niały amalgamat dusz i serc, który wytworzył 
pierwsze zjednoczenie ideowe w chwili świtu przy­
szłej wolnej Polski, jednym duchem owiane i jedną 
wolą ożywione.

Wystarczyło, by Wódz rzucił hasło: dosyci 
dosyć rozróżnień między ludźmi, zmierzającymi 
do jednego celu — a nastąpił stop duchowy, któ­
ry przetrwał i lata wojny światowej, i lata walk 
o granice Polski, i lata budownictwa fundamen­
tów państwa odrodzonego.

I ten stop dusz i serc, ukrzepionych w twar­
dej szkole Józefa Piłsudskiego, szkole charakterów 
i hartu duchowego — działa po dzień dzisiejszy 
Odpaść odeń mogły tylko jednostki, uwiedzione 
mirażami haseł partyjnych lub też przebujałych 
ambicji osobistych.

Natomiast wielka prawda: głoszona już 3-go 
sierpnia 1914 roku , że między tymi, którzy walczą 
o Polskę, nie śmie istnieć „najlżejszy nawet cień 
różnicy”, a istnieć musi zgoda i jedność — utrzy­
mała się w całej pełni po dzień dzisiejszy.

I po dzień dzisiejszy — obowiązuje.

Obowiązuje wszystkich. Nie tylko tych, co 
przed 24 laty zjednoczyli się, by wywalczyć wolną 
Polskę, ale i tych, co obecnie jednoczą się, by 
walczyć o siłę i wielkość Polski.

—o—
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Shpiew &d czasu,gdy
atam^^Ma-Sianek^

używam w ogóle przyprawy do kawy. Kostki są 
tak praktyczne, przy czym kawa smakuje zawsze 
równie dobrze. Dlatego do każdej kawy nawet do 
najlepszej, i szczególnie do najlepszej należy

Nasi Kandydaci na Posłów
Na liście poselskiej z Okręgu wyborczego Nr 84 (Tarnów, Dąbrowa, Mielec) 

znajdują się następujący kandydaci:

Inż. STANISŁAW HUPSCH

Inż. H iipsch Stanisław urodził się we Lwowie 
w 1892 r., gdzie ukończył Wydział Inżynierii na 
Politechnice. W roku 1914, jako członek Związku 
Strzeleckiego poszedł do Legionów, służąc w I-szym 
pułku, I-szyin batalionie, jako kapral. W bitwie 
pod Laskami ciężko ranny eksplozją szrapnela 
(otrzymał 5 ran).

Po wyleczeniu, zwolniony jako inwalida, pra­
cował przy budowie dróg i urządzeń przemysło­
wych.

W momencie zajęcia Lwowa przez Ukraińców, 
wstąpił do formujących się oddziałów w Szkole 
Sienkiewicza, skąd przydzielony do Komendy Na­
czelnej, następnie odbył całą kampanię do demo­
bilizacji w budownictwie wojskowym we Lwowie 
i Małopolsce Wschodniej. Po demobilizacji praco­

wał jako inżynier budowniczy w przemyśle na­
ftowym do roku 1927.

Gdy powstała myśl budowy drugiej Państwo­
wej Fabryki Związków Azotowych wewnątrz kra­
ju, powołany zosłał przez Biuro tej fabryki do 
ekspertyzy przydatnych pod budowę terenów. 
Ekspertyza ta była jedną z podstaw do uznania 
tego miejsca za właściwe gdzie dziś stoi Fabryka 
Związków Azotowych w Mościcach. W chwili za­
decydowania budowy fabryki, mianowany kierow­
nikiem budowy budynków mieszkalnych i fabry­
cznych, na stanowisku tym pozostaje do dnia dzi­
siejszego.

W czasie klęski powodzi w roku 1934 na ży­
czenie Ogólno-Polskiego Komitetu i za zgodą ów­
czesnego Naczelnego Dyrektora Ministra Kwiat­
kowskiego obejmuje stanowisko „Komisarza Od­
budowy Zniszczeń Powodziowych w Krakowie, 
kieruje odbudową włościańskich domów mieszkal­
nych na całym terenie Województwa Krakowskie­
go, otaczając szczególną opieką okolice najbar­
dziej powodzią zniszczone w powiatach, leżących 
nad rzekami: Dunajcem, Wisłą i Wisłoką.

W roku 1936 pracował dłuższy czas w Biu­
rze Inwestycyjnym Ministerstwa Skarbu przy wy­
pracowaniu Planu inwestycyjnego, który stał się 
podstawą Centralnego Okręgu Przemysłowego.

W działalności politycznej czynnego udziału 
nie brał.

Posłuszny apelowi wstąpił do Obozu Zjedno­
czenia Narodowego, gdzie powołany został na Prze 
wodniczącego Obwodu O. Z. N. w Tarnowie. A 
z ramienia tego Obozu kandyduje na posła do 
Sejmu w Okręgu Nr 84.
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Ks. Dr JÓZEF LUBELSKI
infułat i b. poseł, znany i popularny działacz społeczny i katolicki, specjalnej rekomendacji nie 
potrzebuje.

JAN SKRZYPEK
rolnik z Rzędzianowic, pow. Mieleckiego, wielokrotny wójt gromad Malinia i Tuszowa, prezes 
O.T.R w Mielcu od lat 13, członek Wydziału i Rady Powiatowej w Mielcu, członek Wydziału 
i Rady Wojewódzkiej w Krakowie, Radca Krakowskiej Jzby Rolniczej, oraz obywatel honorowy 
licznych gromad pow. mieleckiego. Działacz społeczny od lat 20, obrońca interesów włościaństwa, 
założyciel wielu spółdzielni rolniczych, popularny kierownik polityki ludowej w powiecie.

PAWEŁ ŚWIĄTEK
wójt z Mędrzechowa. Znany działacz społeczny w powiecie dąbrowskim, zasłużył się przy pra­
cach w Komitecie Powodziowym w Dąbrowie. «

Inteligencją 1 gorliwością w pracy publicznej wybija się na czoło ruchu ludowego w swym 
powiecie. W razie wyboru na posła dążyć będzie do przyspieszenia reformy rolnej i potanienia 
oświaty dla młodzieży wiejskiej. Fotografię zamieścimy w następ, numerze.

W dniu 6 XI. 1938 r. Wszyscy do urn wyborczych!
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Wiadomości bieżące
Z frontu wyborczego.

W ostatnią niedzielę w dniu 23 października 
odbyło się szereg zebrań przedwyborczych Obozu 
Zjednoczenia Narodowego w Tarnowie i powiecie 
tarnowskim.

1. Zebranie P.Z.Z. w Tarnowie, na które przy­
było przeszło 150 osób. Referat przedwyborczy 
wygłosił P. Inż. Hiipsch Stanisław, kandydat na po­
sła. W dyskusji zabierali głos: Prof. Mundała Ka­
zimierz, Grzebieluch Jan i Pabian J. Zebrani uchwa­
lili rezolucję, wzywającą wszystkich Obywateli do 
wzięcia udziału w wyborach w dniu 6-go listopada.

2. W tym samym dniu o godzinie 11-tej od­
był się wiec w Gromniku. Do zebranych przemó­
wił kandydat na posła Inż. Hiipsch Stanisław, 
wzywając zebranych do łączenia się przy pracy 
nad budową Polski. Drugie przemówienie wygłosił 
p. Michałek Franciszek. Mówca wezwał zebranych 
do gremialnego udziału w wyborach w dniu 6 li­
stopada. Po przemówieniu Wójta Gminy p. Pyzika 
Piotra okrzykami na cześć Prezydenta Rzeczypos­
politej i Marszałka Śmigłego Rydza zakończono 
wiec. Obecnych przeszło 200 osób.

3. Podobne Zebranie Przedwyborcze odbyło 
się o godz. 15-tej w Pleśnej. Przewodniczył p. Na­
czelnik Michalik Izydor, udzielając głosu p. Inż. 
Hupschowi St., jako kandydatowi na posła. P. Inż. 
Hiipsch w pięknie wygłoszonym i głębokim refe­
racie ujął zasady Ideologii O.Z.N., przedstawiając 
konieczność konsolidacji społeczeństwa Polskiego.

W drugiej części swego przemówienia p. Inż. 
Hiipsch przedstawił swój pogląd na rolę i zada­
nia posłów w Parlamencie, podkreślając znaczenie 
tej deklaracji ideowej O.Z.N. odnośnie do wsi, jak 
również znaczenie dla Polski budującego się C.O.P. 
Zebrani na sali w liczbie 250 ósób przyjęli p. Inż. 
Hupscha rzęsistymi oklaskami. W dyskusji zabrał 
głos p. Michałek Franciszek, który podkreślił ko­
nieczność Zjednoczenia ze względu na sytuację 
międzynarodową. Sprawy organizacyjne omówił 
Prof. Mundała Kazimierz.

W drugiej części zebrania zorganizowano Od­
dział O.Z.N. w Pleśnej i wybrano Zarząd w nastę­
pującym składzie:

Michalik Izydor przewodniczący, Zabawa Igna­
cy zast. przew.

Członkowie: Pasadyn Jan, Boroń Franciszek, 
Hebda Józef. Sekretarzem wybrano p. Złotnika 
z Pleśnej.

Zebranie na wniosek p. Działy Franciszka 
uchwaliło rezolucjęwzywającą Obywateli Gminy 
Pleśna do gremialnego udziału w wyborach i do 

poparcia Kandydatów z listy O. Z. N. w Okręgu 
Nr. 84,

Towarzystwo Opieki nad Przytułkiem 
im. Brata Alberta w Tarnowie donosi, że 
urządzona w dniach 13, 14 i 15 października 1938 
zbiórka uliczna przyniosła łączną kwotę 382.77 zł, 
z czego wydatki wyniosły kwotę 14.40 zł.

Czysty dochód w kwocie 368.37. za pośre­
dnictwem Kasy Miejskiej wpłacony został Przy­
tułkowi SS. Albertynek z przeznaczeniem na za­
kup odzieży dla biednej dziatwy.

Równocześnie podpisane Towarzystwo tym, 
którzy w jakikolwiek sposób przyczynili się do 
zebrania powyższej kwoty składa najserdeczniejsze 
„Bóg zapłać11

Za Towarzystwo 
Opieki nad Przytułkiem im. Brata 

Albertaw Tarnowie
Maria Brodzińska

Dnia 12. X. w lokalu Związku Pracy Oby­
watelskiej Kobiet odbyło się zebranie reprezen­
tacji wszystkich Organizacji i Stowarzyszeń Ko­
biet na terenie Tarnowa na którym zawiązał się 
Lokalny Komitet Wyborczy Kobiet. Komitet ma na 
celu przeprowadzenie propagandy ideowej wybo­
rów, oraz zapoznanie kobiet z ordynacją wybor­
czą i techniką wyborów na terenie Tarnowa i po­
wiatu. Na posiedzeniu ukonstytuował się zarząd 
w następującym składzie:

P. Zakrzewska, przewodnicząca
P. Tomaszkiewiczowa i P. Rosieńska, zast 

przewodnicz.
P. Rokozsówna, Sekretarka
P. Kostrzewina, Skarbniczka,

Człokinie Zarządu:
P. Podfilipska, i P, Kopfowa i P. Kwiatkowska
Olimpijczyk w Tarnowie. Niewątpliwie 

doniosłym wydarzeniem na gruncie wychowania 
fizycznego i sportu w naszym mieście jest fakt 
iż sport tarnowski uzyskał doskonałą fachową siłę 
w dziedzinie sportu i gimnastyki w osobie p. Nie­
syty Eryka ze Śląska, który obecnie prowadzi 
w Tow. Gimn. „Sokół I.” w Tarnowie gimnastykę 
męską i żeńską oraz zaprawę lekkoatletyczną. Pan 
Niesyto jest wysokiej klasy gimnastykiem i spor­
towcem. Jako reprezentant Polski brał udział w za­
wodach gimnastycznych we Wrocławiu, w Buda­
peszcie a wreszcie na olimpiadzie w Berlinie. Na­
leży mieć nadzieję że pozyskanie tego rodzaju 
fachowej siły odbije się dodatnio w życiu sporto- 
wem miasta i przyczyni się przede wszystkim do 
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podniesienia i postawienia na należytym poziomie 
tak wspaniale rozwiniętej w zachodnich dzielnicach 
Polski, gimnastyki przyrządowej, wyrabiającej wyso­
ką i wszechstronną sprawność fizyczną, niemożliwą 
prawie do osiągnięcia w jakiejkolwiek dziedzinie 
sportu.

To w. Popierania Budowy Publicznych 
Szkół Powszechnych zyskuje coraz więcej zwo­
lenników i członków.

Ostatnio na członków dożywotnich Towarzy­
stwa przystąpili:

1. Baron Antoni Gótz Okocimski.’
Stanisław Syrowy, prezes Sądu Okręgowego.
3. J. Kukulak, wiceprezes Sądu Okręgowego.
4. Dr W. Turschmid, dyrektor szpitala.
5. Komunalna Kasa Oszczędności m. Tarnowa.
6. Zarząd miejski w Tuchowie.
7. Zarząd gminy w Gumniskach.
Składka członka zwyczajnego wynosi 2 zł. 

roćznie. Składka członka dożywotniego jest jedno­
razowa i wynosi 100 zł., składkę można również 
uiszczać ratami. Zapisy na członków przyjmują 
Koła Towarzystwa, czynne przy szkołach, oraz Ko­
mitet Obwodowy Tow. przy Inspektoracie Szkol­
nym.

Zapisujcie się na członków Towarzystwa!
Zbiórka uliczna urządzona przez obywa­

telski Komitet Pomocy Spiszą, Orawy i Czadeckie­
go przeprowadzona w dniu 23. X. 1938 r. w Tar­
nowie przyniosła 224.71 zł

Wszystkim Tym. którzy z pełnem poświęce­
niem zajęli się akcją zbiórkową w szczególności 
Zarządowi Zw. Pod. Rezerwy oraz Stów. Kat. Ko­
biet, składa Komitet serdeczne podziękowanie.

Odznaczenia. W Tarnowie Złote Krzyże 
Zasługi otrzymali za pracę społeczną ks. prał. dr. 
Jan Bochenek proboszcz Katedry, prof. Gabriel 
Dubiel b. członek Rządu Narodowego w Lublinie 
i b. poseł na Sejm i p. Janina Rzeszotkówna em. 
nauczycielka.

Wybory elektorów. Dn. 23 b. m. odbyły 
się w Tarnowie wybory elektorów, którzy w dniu 
13 listopada w Krakowie wezmą udział w wyborze 
senatorów. Elektorami w Tarnowie zostali wybra­
ni: pp. wiceprez. miasta mgr Kołodziej, prezes są­
du okr. dr Stanisław Syrowy, inspektor szkolny 
Franciszek Tomaszkiewicz, prof. Józef Berszakie- 
wicz, inż. Franciszek Kruszyna, s.s.o. dr Włady­
sław Kuśnierz, dyr. Walenty Pogoda, sekretarz 
wydziału pow. Jerzy Marzec i dyr. Tadeusz Ma­
chulski.
Z Brzeska donoszą?

(W.G.) Onegdaj odbyła się w Uszwi rzadka 
uroczystość wręczenia dyplomu obywatelstwa hono­

rowego Gminy Antoniemu br. Gótz-Okocimskiemu 
przy obecności p. Zofji br. Gótz-Okocimskiej, Sta­
rosty powiatowego Mgr. Michała Fullera, Inspe­
ktora P.Z.U W. Tomasza Sroki i sekretarza Wydz. 
Pow. Wojciecha Góry.

W uroczystości wzięła udział Rada gminy w 
komplecie, duchowieństwo z Ks. Dziek Wielińskim 
na czele, nauczycielstwo, sołtysi, wybitniejsi oby­
watele gminy, Ochotnicza Straż Pożarna i mło­
dzież klas szkolnych.

Ochotnicza Straż Pożarna wręczyła równo­
cześnie dyplomu członkowstwa honorowego Anto­
niemu br. Gótz-Okocińskiemu i Inspektorowi Toma­
szowi Sroce jako Prezesowi Zarządu Powiatowego 
Związku Straży Pożarnych

W licznych przemówieniach podniesiono wy­
bitne zasługi solenizantów, a w szczególności Anto­
niego br. Gótz- Okocimskiego i jego Czcigodnej 
Małżonki — dla kulturalnego i gospodarczego roz­
woju gminy Uszewskiej.

W końcu zebrania uchwalili rezolucję w spra­
wie przyłączenia do Polski obszarów Spiszą, Ora­
wy i Czadeckiego na podstawie dobrowolnej ugo­
dy z Bratnim Narodem Słowackim.

(W.G.) W sobotę 22.X. br. licznie zebrani przed­
stawiciele inteligencji Brzeska i Okocima ze starostą 
pow. Mgr. Michałem Fullerem i burmistrzem Fran­
ciszkiem Soją na czele w salach Kasyna Urzędnicze­
go żegnali uroczyście i bardzo serdecznie Kpt. Sta­
nisława Ryczka b. pow. komendanta P.W. i W.F. 
odchodzącego na wyższe stanowisko do Tarnowa.

Wybitne zasługi Kpt. Ryczka dla rozwoju idei 
Przysposobienia Wojskowego, oraz jego wysokie 
walory osobiste zjednały mu ogólną szczerą sym­
patię i uznanie społeczeństwa powiatu brzeskiego. 
W licznych przemówieniach wyrażono szczery żal 
z powodu utracenia przez powiat tak miłego i za­
służonego przedstawiciela wojskowości, a równo­
cześnie gratulacje oraz życzenia owocnej pracy na 
nowym zaszczytnym stanowisku, tudzież nadzieję, 
że serdeczne więzy zadzieżgnięte przez 6-letnią 
pracę w powiecie brzeskim nie zostaną zerwane.

(WG) Przy finasowyn poparciu Państ. 
Banku Rolnego i organizacji rolniczych powsta­
nie w powiecie brzeskim wielka przetwórnia owo­
ców i jarzyn, która będzie produkować napoje 
bez-alkoholowe, marmelady, soki, jamy, i konser­
wy owocowo- jarzynowe. Przetwórnia będzie prze­
rabiać owoce i jarzyny z powiatów: brzeskiego 
nowosądeckiego, bocheńskiego i tarnowskiego.
Z Dąbrowy donoszą:

(H) Odznaczenia. Burmistrz m. Dąbrowy 
Tarnowskiej dr Łukasz Staśko został odznaczo­
ny Złotym Krzyżem Zasługi za pracę społeczną. 
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Srebrny Krzyż Zasługi otrzymał zast. Kierownika 
zarządu drogowego przy tut. Wydziale Powiato­
wym p. Józef Rykała.

Z Żabna donoszą;
(H) Odznaczenia. Burmistrz m. Żabna dr 

Stanisław Witek został odznaczony za pracę 
społeczną Złotym Krzyżem Zasługi. Srebrny Krzyż 
Zasługi otrzymał Sekretarz magistratu m. Żabna 
p. Jerzy Baran.

(H) Zebranie przedwyborcze. Dnia 25 
bm. odbyło się w sali magistratu m. Żabna wiel­
kie zebranie przedwyborcze z udziałem 2-ch kan­
dydatów na posłów z naszego okręgu, a to inż. 
Stanisława Hiipscha i Pawła Świątka. Po zagaje­
niu zebrania przez przewodniczącego dra Stani­
sława Witka burmistrza m. Żabna obaj kandydaci 
wygłosili przemówienia, przyjęte przez bardzo li­
cznie zebranych obywateli hucznymi oklaskami. 
Po przemówieniach p. Kandydatów wywiązała się 
krótka, rzeczowa, dyskusja, w której głos zabierali 
por. Filipowicz i p. Borzęcki.

Zebrani uchwalili zgodnie wziąść gremialnie 
udział we wyborach w dniu 6 listopada.

Fablok — Tarnovia 4:2 (1:1)
(H) Chrzanów 16 października. Mistrz Krak. 

Ligi Okręgowej. Fablok zawdzięcza zwycięstwo 
nie lepszej grze, lecz szczęściu, gdyż właściwie 
winę porażki Tarnovii ponosi nieudolny bramkarz 
Witrak, który nie potrafił zastąpić kontuzjowane­
go Donnersberga. Obie bramki dla Tarnovii uzys­
kał Łabno, grając tym razem na lewym skrzydle 
Miejsce jego w obronie zajął Gofron. Tarnovia 
grała b. ambitnie i zyskała sympatię i uznanie 
publiczności chrzanowskiej.

Mościce — Korona 5:1 (1:0)
(H) Mościce 16 października. Mistrz Krak. Li­

gi Okręgowej. Do przerwy gra wyrównana, bar­

dzo żywa i zajmująca. Bramkę dla Moście zdoby­
wa w tym okresie Kornaus. Po przerwie Mościce 
rozgrywają się i uzyskują coraz większą przewa­
gę. Korona broni się energicznie nie może jednak 
przeszkodzić Kozubowi w zdobyciu dalszej bramki, 
po pięknym wypadzie, a chwilę później trzecią 
bramkę uzyskuje Milówka. Rozpaczliwy zryw Ko­
rony przynosi jej honorową bramkę, poczem już 
aż do końca zawodów utrzymuje się znaczna prze­
waga Moście, dla których wynik podwyższa do 5:1 
najlepszy zawodnik na boisku prawoskrzydłowy 
Kozub. W sumie Mościce były drużyną lepszą i na 
zwycięstwo w zupełności zasłużyły. Korona mimo 
porażki podobała się; swoją grą ”fair„ zyskała 
uznanie dość licznej publiczności.

Tarnovia — Podgórze 1:0 (0:0)
(II) Tarnów 23 października. Mistrz. Krak. Li­

gi Okręgowej. Ciężko wywalczone zwycięstwo Tar- 
novii, która jakkolwiek w sumie była drużyną lep­
szą, jednakże atak nie potrafił wypracować żadnej 
pozycji podbramkowej. Nie wróżymy Tarnovii 
sukcesów, jeżeli nie przeprowadzi radykalnych 
zmian w ataku, który nie posiada ani jednego za­
wodnika, zdolnego do oddania groźnego strzału. 
Trzeba było dopiero przesunąć do ataku obroń­
cę Łabnę, ażeby jakąś bramkę można było zdobyć. 
Łabno jest obecnie w swojej, zdaje się, szczyto­
wej formie, zawodnik ten lepiej jednak nadaje się na 
na pozycję obrońcy, chociaż przesunięty do ataku 
on jeden... zdobywa bramki. I w tym meczu on 
był zdobywcą, decydującej, o zdobyciu drugiego 
punktu, bramki.

Tabela Krakowskiej Ligi Okręgowej.
Fablok 5g, 9:1 P- 17:5 st.br.
Olsza 5 „ 8:2 P- 14:5 „
Krowodrza 4 „ 6:2 59 11:7 „
Podgórze 6 5:7 99 5:4 „
Zwierzyniec 5 „ 5:5 99 9:16„
Mościce 3 „ 4:2 99 13:5 „
Chełmek 5 „ 4:6 99 9:8 „
Tarnowia 4 „ 4:4 99 11:11,,
Makkabi 3 „ 3:3 99 5:5 „
Korona 7 „ 3:11L99 8:19„
Grzegórzecki 5 „ 1:9 99 2:19„

Węgiel górnośląski Węgiel krajowy
NAJLEPSZY CEMENT WAPNO KRAKOWSKIE

dostarcza
PO CENACH BEZWZGLĘDNIE KONKURENCYJNYCH

TADEUSZ JEŻ O W E R
Biuro sprzedaży: TARNÓW, UL. NOWY ŚWIAT 31. Telefon: 1080.
■ ■■■ aBMBHBiH HPBBBB B B B B g B B B H B B B B'B B EBO ffi B B B B H B B B B B B
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REPERTUAR KIN.
Marzenie: „Cienie Paryża" film amerykański oraz 

dodatek Pata.
Apollo: „Granica11 film polski oraz ciekawe do- 

datkk

Jedyna bezkonkurencyjna 
trucizna na myszy i szczury 
R A T O P A X 

oraz najskuteczniejszy preparat na 
wszelkiego rodzaju robactwa plusk­
wy, wszy i karaluchy, mole, muchy,

I N S E SC T O L
wyrabia

Dom Żołnierza: „Zew Dżungli11 z Harry Peel\m 
Na scenie: Rewia „Pan Generał- na inspekcji11 w wy-

można smak każdej potrawy. Na tym polega właśnie 
cala sztuka dobrego gotowania Smak jednej potrawy 
należy wzmacniać dodaniem innej o tym samym sma­
ku, inną potrawę uszlachetniamy przez dodanie sma­
ku podobnego, to zrów przyprawiamy potrawę do­
datkiem o smaku odmiennym. Wzmacniać, uszlache­
tniać, przyprawiać może Pani również smak Swej 
kawy przez dodanie Karo-Franck, tej nowoczesnej, 
aromatycznej przyprawy do kawy w kostkach.

r. o
poz. 
XI.

ZNAKOMITA KAWA. HERBATA, 
KAKAO, CIASTA i CUKRY 

tylko w CUKIERNI

TARNÓW Plac Sobieskiego 1 * I

Prospekty i pora- LABORATORIUM CHEMICZNE.
dy bezpłatnie. Tarnów, Nowy Świat 33. tel. 153

OBWIESZCZENIE O LICYTACJI (licytacja I.)
W myśl § 83 rozp. Rady Min' z dnia 25. VI. 1932 

post, egzek. władz skarbowych (Dz. U. R. P. Nr. 62 
580). podaje się do ogólnej wiadomości, że dnia 7 
1938 r. o godz. 11 tej odbędzie się sprzedaż z licy­

tacji niżej wymienionych ruchomości w lokalach dłużników: 
1. Krescha Izraela w magazynie przy ul. Focha w Tar­
nowie, celem pokrycia podatku przemysłowego za rok 1931 
i świadectw przemysłowych za rok 1926 
rzecz Urzędu Skarbowego w Tarnowie.

1. Kieratów nowych do młocarn.i — 25
2. młecarnie szerokomłotne — 4
3. maszyna do szycia nowa Solinger 1
4. wirówka nowa — 1

do 35. na.

3.500 zł
1 200 „

250 „
30 „

@ @ @

■■

1000 zł.
300 „
400 „

sztuk
n 
n 
w

Biedrońskiego Józefa ul. św. Marcina 12 w Tarnowie 
celem pokrycia należności z tyt. Funduszu Pracy z Kra­
kowa.

1. rur żelaznych l.OOÓ kg. kwota . .
2. maszyna do pisania Undervood 1 szt. .
3. żelaza w sztabach 1 000 kg......................

Zajęte przedmioty można oglądać dnia 7.XI. 1938 r. 
od godz. 10 tej w lokalu dłużników jak wyżej. —

Naczelnik Urzędu Skarbowego:
Mgr. J. Rudaw. z.

Skorczyńsks Bronistaw unieważnia skra­
dzioną książeczkę wojskową wydaną przez P. K. U. 
Tarnów.

Szafrański Tadeusz udz:ela lekcji gry na 
fortepianie od 1 listopada 1938 r. Bliższa wiadomość 
na miejscu. Adres: ul. Starowolskiego 2 (dom W. P. 
Stefańskiego) m. 4. parter.,
Prenumerata w Polsce: roczna 6 zł, półroczna 3 zł, kwar­
talna T50, zł. Prenumeratę prosimy wpłacać na konto 
P.K.O. 415.692 lub w Redakcji, drukarnia L. Styrny, 

Pasaż Tertila. Rękopisów Redakcja nie zwraca.
Przy kilkurazowym ogłoszeniu bez zmiany tekstu znaczny rabat.

MOŻE POZOSTAĆ KZIŻM OSOB/i
KTÓR/I WYCZERPANE SIŁY 

wzmacnia KRWIOTWÓRCZYM
i ENERGIOTWÓRCZYM

WINEK CHIHOW ŻELAZISTYM
Z ORŁEM

Magistra KRZYSZTOPORSKIEGO
CEhMI ZA FL. ZŁ 2- FL.PODW. ZŁ 3’50

Ceny ogłoszeń: za tekstem — cala strona 120 zł. pół. str.
60 zł. ćwierć str. 30 zł. */ g str. 15 zł. '/16 str. 7'50 zł. 
W tekście 50% drożej, przed tekstem lOO'’/o drożej —

Za wiersz milimetrowy za tekstem 95 gr.

Redaktor odpowiedzialny Witold Hruby. Wydawca: Komitet wydawniczy. Druk. L. Styrny w Tarnowie


